
KUR.IER WARSZAWSKI.
D. 19. Lipca. —  R ok 1845. 

Sobola. J)§ 188. Jutro , ŚŚ. Eljasz i Czesław. 
Wsch: sł: g. 4, m. 8; Zach: g. 7, m. 52.

Dziś w Kościele Sgo K r z y ż a obchodzoną iest solen­
nie uroczystość Sgo W i N C E N ł ł f i O  a P a u lo , Fundatora 
Zgromadzenia X X. M isjo n a rzy  i SJostr M iło s ie rd z ia . 
T a i  uroczystość obchodzoną będzie równie* solennie" 
w przy szły W torek,w Kaplicy Ś. K ozim i, rza  na Tamce,

CESA RSKIM  rozkazem dziennym z d. 2 1 z.m. mia­
nowani między innem i: Dowódzca Warszaw- dywizjonu 
Żandarmów, Podpułkow nik  ł t u d z e n i i z ,  Pu łkow nikiem  
z pozostawieniem przy dotychczasowych obowiązkach; 
a starszy Adjutant 3go Oki,egu Korpns.u Żandarm ów ’ 
Kapitan M a sło w sk i, Maiorem, z pełnieniem nadaj obo­
wiązków Adjutanta.

Ogłoszono Postanowienie R ady  Administrac: wydane 
16go z. m. tej tre śc i :  Felix  S o b o c iń sk i, b. wojskowy 
Polski, postanow ieniem Rady Admin: z daty *°/zz Lipca 
1836 r .  na karę  konfiskaty majątku skazany, k tóry  po 
uśmierzeniu rewolucji nie wyszedł za granicę, ale wzię­
ty do niewoli, przeznaczony następuje na dróżnika przy 
,d,i;o,dze bitej Dyneburgskiej,  gdzie 2 Igo  Lutego 1835 r. 
życie zakończył ,  ma być wykreślony z listy wychodź­
ców, i konfiskata iego majątku cofniętą.

JM W .  Minister T u r k u ł ł ,  i Radca St: Tl rulety icz , wy- 
iecliali zwiedzić Fabryki na prowincji.

Ju tro  w Refektarzu X X .A u g u s / ja i iów  po Summie, od ­
będzie się posiedzenie Towarzystwa podupad: Artystów 
uiuzycz:. Członkowie wszyscy niech raczą znajdować 
się, gdyż będą przedstawione ważne przełożenia.

W ładza  Policyjna ogłosiła, j ż  Szyukarze  dolewaiący 
w o d ę  do piwa, iako fa łs z e r z e  karani będą. (W y ią łe k  
z Gaz: Polic:).

W zeszłym roku w O kręgu  Naukowym .W arszawskim, 
w ogóle by ło  zakładów naukowych 13 23, uczniów i u- 
ez.nnic 74 ,922, a między n iem i: wyznania Gi eko-Ros: 
201, Unickiego 118, Ewanielic: 12 ,460 ,  Mojżeszowego 
1933, i Mahcmetariskiego 12; wszyscy ipni wyznania
Rzymsko-Katolickiego. Bibljoteka publiczna w W a r ­
szawie zawiera 7 7 ,0 /3  tomow i 1813 medalów i monet. 
Gabinet fizyczny posiada 515 narzędzi i aparatów; Gą- 
b inet odlewów- gipsowych 680 <xemplarzy; Zbiór mo­
deli Techniczno-Architektonicznych składa się z 210 
przedmiotów; Gabinet Mineralogiczny zawiera ejsęmpl: 
20 ,722 ,  Zoologiczny 33 ,4 06 ;  Gabinet Plastyczno-Bo- 
taniczny, składający się z roślin wysuszonych i ich na- 
śb d o w ań  z wosku, zawiera 2 ,0 04  przedmiotów. Zbiór 
obrazów liczy 25 dzie ł  Artystów kraiowy. h. Zbiór oso- 
bliweści zawiera 107 przedmiotów. Obsei watorjumAstro- 
ncmiczne posiada 3 0 narzędzi iB i l l jo lek ę ,  złożoną z 4 2 8  
tomów. Ogi ód Botaniczny mieści w sobie 12 ,270  gatun­

ków roślin żyiących. Z Najwyższego Rozkazu, nabyty  
został dla O kręgu  Naukowego Warszaw; zbiór dawnych, 
monet i medalów Polskich, za 2 ,100  rubli sr;.

Fabryka  machin Banku Polskiego naS o lcu ,  k tóre j  
Administratorem iest P. W .  H au  Moguntczyk, dała na 
wystawę oprócz ko tła  parowego, o k tórym  iuż donie­
śliśmy cylinder duży z żelaza lanego ,  wewnątrz w y . 
dwążony, z pokryw ą doskonale wytoczoną i po lerow a­
n ą ,  do machiny parowej o sile 80  koni, do Dąbrowy 
przeznaczonej; dalej prassę hydrauliczną o pompie du. 
beltowej, ciśnienia wyrówny walącego sile 1 ,600 ,000  fun­
tów; dwa walce toczone i g ładko  polerowane do wal­
cowania srcbray prassę m a łą  do kopjowania listów; ko­
pacz do wykopywania kartofli , oszczędzaiący pracę r ą k  
i nie kaleczący kartofli, wynalazku W . Prof: K a c zy ń ­
skiego-, oraz p łu g  nowy, wynalazku tegoż Profesora, 
w k tórym  środek ciężkości nisko wypadający nie do­
zwala wywracania się., a regulat.or naznacza szerokość 
skiby i g łębokość  orki. F ab ry ka  machin na Solcu za­
trudnia do 30.0 ludzi. Roboty temu Aakładowt powie­
rzone, w ciągu ro k u  zeszłego wynosiły  r.  sr. 182,000. 
Obstalunki te sk łada ły  się mianowicie: z machin paro­
wych, aparatów do fabrykacji cuk ru  burakowego, ma­
chin i narzędzi rolniczych,,  odlewów do kolei żela­
znej , odlewów budowlanych i rozlicznych innych 
przedmiotów we wszelkich gałęziach przem ysłu  kra- 
iowego potrzebnych. —  In s ty tu t  A g ro n o m ic zn y  w Ma- 
l-ymoncie, dostarczy ł na wystawę wzory rozmaitych 
narzędzi rolniczych , tak  pom ysłu  kraiowego, iako 
i zagranicznego. ,0 p ługu  i kopaczu W .  Prof: K a-  
c zy ń sk ie g o , wspomnieliśmy wyżej.  O prócz  tego ,  sa 
pługi,  p łużyce  i sochy do orania ro l i ,  brona na wzór 
ho lendersk ie j ,  znacznik do sadzenia k a i to f l i ,  zadełka  
do obory wania ty chże ,  t io jg rac  do gracowauia b iózd ,  
j  hehęl do ścinania kęp  na łąkach .  To ostatnie na­
rzędzie zrobione zostało w znanej od lat p rzeszło  20tu 
znakomitej Fabryce  odlewów żelaznych i machin , PP. 
Br: E w a n s  ( lw c n z ) —  Z tego zak ładu  ciągle na drodze 
postępu będącego, są ieazc.ze: ozdobny kominek z że­
laza lanego, k ra tk i  do okien, i k ra ty  do balkonów w ró ­
żnych deseniach; sikawka, m łockarn ia ,  machiny do ro­
bienia masła w znacznych ilościach i do płókania k a r ­
tof li ,  z których ostatnia wielce może być .użyteczną 
w znacznych gospodarstwach, albo w Szpitalach idnsty- 
tutach, gdzie odrazu dla znacznej ilości ludzi, potrzeba 
przygotowywać posiłek . —  P. Jan K olesiń sk i Emeryt, 
przedstawił model machiny do żęcia zboża, najuraiof j 
wielkości,  poprawiony p rzez  P. B. Zakrzew skiego  *
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w tegoż Fabryce  machin i narzędzi rolniczych m ię­
dzy rogatkami Powązkowskiemi a W o ls k ie m i , w da- 
wnein Laboratorjuin wojskowem N r 2492  lit: C po­
ło ż o n e j ,  wyrobiony. T en  model ceny z ło tych pols: 
2 ,0 0 0 ,  zakupiony został przez JO. Xięcia N a m i e s t n i ­

k a , i ofiarowany Instytutowi Agronomicznemu. Jes t to 
w przeciągu r o k u ,  druga iuż machina do żęcia zboża 
na ziemi tutejszej, pomyślana i stworzona. —  P. D a ­
niel flo eke  maiący zak ład  wyrobów kotlarskich  przy 
ulicy E lektoralnej pod Nrein 764, przedstawił pyszny 
aparat miedziany do gotowania syropu z buraków , ceny 
z łp .  11,666; alembik do wódki ceny 5,333 z ł p . ; wie- 
ście wazę miedzianą w ykutą  od m ło tku  z iednej sztuki 
i starannie odcyzelowańą. Jest to prawdziwe a rcy ­
dzieło w swoim rodzaiu, odzuaczaiące się i p iękną  for­
m ą i staranną robotą i gustownem użyciem ozdób. W a ­
za ta pozłocona lub umalowana, może posłużyć za o- 
zdobę najwytworniejszego pałacu; a iej cena stosunko­
wo do zużycia pracy, czasu i talentu robotnika, bardzo 
niska, bo tylko 5 ,066  z ł p . —  P. Leonard L a n g en m a ie r  
n ades ła ł  aparat dystylacyjny do sp i ry tu s u ,  własnego 
wynalazku; pracowicie, starannie i doskonale w ykoń­
czony. Zak ład  P. L a n g en m a ie r , istnieje pod N r 7 6 7 . —  
Z F abryki wyrobów blaszanych P. C. Jllin tery o któ­
re j  iuż donosiliśmy szczegółowo, są dwie sikawki. —  
Machinka parowa z Wysokiem ciśnieniem, do mielenia 
kaw y, zrobioną iest p rzez P. Fr:  W a r d e in .  Praco­
wite dzieło  to ,  zwraca uwagę wszystkich odwiedzają­
cych  w ystaw ę, mnóstwem drobiazgowych szczegółów 
i m is ternem wykończeniem onychże .—  P. Ilob: lio /ite , 
F ab ry k an t  lamp i różnych wyrobów metalowych na 
Nowym-Swiecie pod Nrein 1298 lit: B, pomieścił w tej 
sali różne wyroby, a mianowicie: aparat apteczny, w ee ­
nie 2 7 0  r. s r . ;  różne odlewy cynkowe do ozdoby bu- 
dowl i gmachów, ru ry  z cynku ,  oraz dwa aparaty wy­
godne inodores. —  P. Stefan S a w e ło w  z Petersburga, 
przeds taw ił  fi ltry do czyszczenia wody rozmaitej wiel­
kości, w cenach od 20 do 130 z ł p . ,  stosownie do wiel­
ko śc i .—  Znany iuż z pożytecznych wynalazków W . 
P u te r n ic k i , da ł  na wystawę trzy  pożyteczne przed­
mioty : piecyk pokoiowy z blachy pomalowanej, z prze- 
ciągnionemi wewnątrz rurami do odświeżania powietrza 
i ogrzewania pokoiu nieustannym przeciągiem powie­
t r z a ;  kuchenkę przenośną z blachy żelaznej do p rę d ­
kiego gotowania p rzy  małej ilości d rzew a , w ęgli ,  lub 
to i fu ;  wreście kocio ł podróżny do gotowania w czasie 
iazdy.

Ju tro  o godz: lszej z południa ,  odbędzie się Posie­
dzenie O p iekunek  Zakładów S iero t i S a l  O chron W a v  
szawskiego Towarzystwa Dobroczynności.

Obfituiące w p ło dy  przyrodzenia i bogactwa, rozle­
g łe  posiadłości Anglji w ln d ja c h  w s c h ó d pustoszone

b y ły  przez la t 30 morderczą wojną, k tóre j  szczegóły 
mało są dotąd znane. P. A lery  Autor francuz ki wydał 
w tym roku w Paryżu Romans p. t: f f ro jn a  w  N ita tn y 
w k tó rym  mistrzowskiem piórem sk reś l i ł  zajmuiące wy­
padki historyczne wydarzone w ostatnich czasach w In- 
djach, łącząc  ie z Powieścią p e łn ą  ciekawych ustępów 
i odznaczającą się trafuem oddaniem charakterów. Ro­
mans ten w 2ch tomach w przek ładz ie  polskim, opuści 
prassę p rzy  końcu W rześnia r .  b. Prenum eratę  przyj- 
inuie D rukarn ia  J. K aczanow skiego  p rzy  ulicy Długiej 
Nro 543, po z ł .  6 gr. 20; po wyjściu zaś z d ru ku ,  cena 
podwyższoną będzie .

Wieśniaczki w zeszłym a nawet w teraźniejszym mie­
siącu, w bardzo znacznej ilości przynosiły  do Warsza- 
wy P o zio m k i, i te iagody smakowały Pannom; iedna 
z nich, zjadłszy pó ł  talerza poziomek, po dość długiej 
słabości uczuła się być zdrowszą; na 3ci dzień u jrza ła  
tęz  wieswiaczkę od k tórej kupiła  garnuszek poziomek, 
i p rzez wdzięczność dała iej rubla; trudno opisać ra ­
dość tej Kobiety. « Wszechmocny B O Ż E ! zawołała, ro ­
sząc łzami twarz swoią; ten rub e l  ocali mego dobrego 
męża i moie kochane dziatki, k tó rzy  są wszyscy cho- 
r zy ,  a ia nie miałam za co kupić im lekarstwa. Niechże 
JEZUS błogosławi tę śliczną Panienkę, niech doczeka 
się mieć tak dobrego męża,iakiin  iest mój K uba , i takich 
dziateczek iak są m oie.» Otóż nowy skutek dobroczyn­
ności. NB: dodać tu należy uw agę ,  że zanadto spoży­
wać iagody, może być szkodliwein zdrowiu; we wszy- 
stkiem miarę trzeba zachować.—  T akże  i teraźniejsze 
m łode  ka rto jle  powiększej części są smaczne. Daią ie 
od parę tygodni iako p rzypraw ę do potraw nawet w zna­
komitych domach. Od parę  dni sprzedaią się po gr. 10 
garniec.

W czoraj z łożono w Red: Kurjcra zł.  18 od Bezimien­
nego, dlaDomu p rzy tu łku  Sierot i ubogichó’ć<zrozało«.\

Wiosna m inęła ,  lato nastało, a kwiaty przyodziane 
b laskiem i wonią , powstaią wspaniale i barwią swą k ra ­
są nasze oczy. W szyscy poią się ich wdziękami, póki 
iesień niewejdzie i niezagrzebie w dług ie  uśpienie. Lecz 
przy  k o ń cu  ieszcze l a t a y nim ręka  nielitosna iesieni 
zamierzy wytępiać kwiaty natury, powstaną kwiaty i- 
d e a ln e ,  w k tórych nawet zima nie potrafi rozkrzewić 
plagę zniszczenia; kwiaty takowe zawieraiąc w sobie 
poezje fa n ta s ty c z n e , będą  istnem wyobrażeniem kwia­
tów żyiących, a m iłem i balladami, sonetami, dumami 
i t. p . , oraz szkicem u lo tnym , prawdziwe zdarzenie 
opiewaiącym z czasów teraźniejszych, potralią rozwe­
selić um ysły . Na powyższe poezje p rzez S o te ra  Roz­
miar Iio zh ick ieg o , poświęcone J W .  Malachiaszowi Bo­
g u ck ie m u , b. M arszałkowi sejmików za b. Xięztwa War- 
szawskiego, w Powiecie Kozienickim, Prezesowi Obrad 
obywatelskich D yrekcji Towarz: Kredyt: Gub: Radom-
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skiej,  Dziedzicowi dóbr Policzna z przyległościami a 
z d iu ku  wkrótce wyjść maiące. Prenumerata po . s r ’ 1 
k tóra  po wyjściu podwyższoną będzie, za exemplar/. „ I  
papierze pięknym ozdobnie drukow anym i z ryciną na 
stali odbitą , w Warszawie we wszystkich K s i ę g a r n i a c h  
za wydaniem biletu litografowanego przyj,„owaną ie s f  
zaś na prowincji właściwe Księgarnie listę wraz z pre-’ 
nuineratą nadesłać zechcą na koszt do mieszkania Au­
tora pod Nr 28 wprost zamku, a exem plarze  zamówione 
odesłane mieć będą.

Kurs wczorajszy: Listy zastawne nowe, za 100 z ł .  
od r. sr . 14 k. 91 (z ł .  99 gr.  12) do r. sr:, 14 kop. 95 
(z ł .  99 gr. 20); wartość kuponu k.

Księgarnia S. H. M erzbach a , odebrała  iuż tom 2gi 
dzieła p. t: P rzy p a d k i R obinsona K rusoe  przez Daniela 
D efoe , ozdobione 206 drzeworytami przez J. J. G ra n d - 
ville , nowy przek ład  polski. S/.ano: Prenumeratorowie 
mogą takowy odebraę. Dzieło teraz kompletne w 2ch 
tomach, kosztuie z ł .  25.

Wczoraj w Teatrze  Rozmaitości w czasie S ztu k i p r z y ­
p o d o b a n ia  fćę p rzyw ołani,  JPanna D ainse 2 -kroć i JP. 
S z y n a  nou'ski.

W  dniu Im  b. in. w dobrach swych O raczew ie  w ł ę ­
czyckim, w sile wieku, bo zaledwie licząc 44 rok, za- /  
k o ń c zy ł  życie po długiej i ciężkiej chorobie ś. p. Józef 
S oieck i, dawniej P o dprokura to r  przy Sądzie Apel: Kró­
lestwa, ostatecznie Sędzia T ry b u n a łu  Gyw: Gub: W alsz: 
i lladca D yrekcji  Szczegółowej Towarzystwa Kredytu: 
Zieins:. Zostawił po sobie w nieutulonym żalu Zonę, 
Dzieci, Krewnych i Przyjaciół. W  tak krótkiem  swein 
życiu dobrocią serca, zdrowym, p e łny m  doświadczenia 
i g łębokiej nauki rozumem, podawał ręk ę  żądaiącym 
od niego pomocy. W ieczny pokój duszy Jego. P. F.

A u g l ja .—  Kandydat torysowski P. Duckworth, zo­
s ta ł  obrany Deputowanym z E x e te r , w miejsce zmar­
łego  Prokuratora  ieneralnego Wilhelma P o lle tt. __
W  gazecie C zas  znajduie się list z O tahnili datowany 
21go Lutego, pod ług  którego spokojność na tej wy­
spie ieszcze nie iest przywróconą. Komendant franc: 
nie dozwolił okrętowi angiels: woiennemu T albot zbli­
żyć się do brzegu, ponieważ tenże nie chciał saluto­
wać flagi francuz: p ro tekcyjnej .  Z tejże przyczyny  
Francuzi nie chcieli uznać ang: Konsula ieuer: M iller. 
Królowa P om are  bawiła ieszcze w R a ia t ia  nie chcąc 
wejść w stosunki z F rancuzam i; około  2 ,000  kraiow- 
ców pod dowództwem zbiegłego ang: kanonjera znaj.  
dowało się w obwarowanym obozie w blizkości P a -  
p e it i .  F rancuzi chcieli wywiesić swoią flagę protek- 
cyjną, lecz ią zdarto. —  B y ły  Prezes Stanów Zjedn: 
Jen e ra ł  Ż a k so n , u m a r ł  8go z m. w swoiej wiejskiej 
posiadłości w Stanach Zjedn:.

R alg ja . —  X i n a  K leve la n d , M a r g r a b i a  N orm an by ,

Margrabiostwo D u g la s ,  Ledy Luveson i k ilka i n n y c h  
znakomitych rodzin ang: przeieżdżało w tych <łniacb 
p rzez B ruxellg , udaiąc się do Niemiec; gdzie w k ró t­
ce spodziewaną iest Królowa W ik to r ja .

D a n ja .—  Król przez kilka dni b y ł  słaby.
F ran cja . —  Xztwo N em ours (N em ur)  2go Sierp; 

spodziewani byli w L iburn ,  dokąd jednocześnie m iał 
p rzybyć Xżę A utnale  ( O m a l ) .—  Malarz his toryczny 
P. R ia rd  wytoczył proces Wice-Hi abieinu W ik to ro ­
wi H u ‘‘ 0 , niedawno mianowanemu Parem, o uwiedze­
nie małżonki pierwszego.—  Hrabia S parre  nagle roz- 
s t a ł  się z tym św ia tem .—  Jen e ra ł  R edeau  (Redo) 
p rze s ła ł  rapor t  szczegółowy o iego wycieczkach w p ro ­
wincji K o n sta n ty n y , w blizkości pustyni.

H iszpan ja . —  Rząd rozporządzeniem Królewsk: i 
uchwałą Kortezów z dnia 9go z. m. umocowany je st 
do zaciągnięcia pożyczki 200  miljonów realów, na na­
prawę dróg i m os tów .—  Taiem nice B arcelon y , czyli 
kweslja względem zaślubin Królowej Iza b e lli ieszcze 
n ie m a  końca; Hrabia T ra p a n i , Syn Don K a ro ’a  \ 
Infant D on H enryk  są domyślnemi kandydatami do 
lej r ę k i . — Pomimo, iż Lekarze radzili Królowej, aby 
u/bywała wód w B U k a iy ministerstwo na te podróż, 
nie zezw oli ło .— P. M a rtyn ez  de la  R oza  życzy « y ” 
stąpić z ministerstwa i wrócić na poselstwo do P a r y ia .

Rząd franc: doniósł, że Don K a ro l i iego Małżon­
ka wprawdzie uzyskali paszport do G ren a l, ale tamże 
zostawać będą pod ścisłym dozorem; Hrabiemu Won- 
tem ohn  me pozwolono B urz opuścić. —  Królowa w 
B arcelon ie  w tych dniach ledwo nie wypadła z poiaz 
du. Konie u d e rzy ły  o drzewo i oś złamały; podczas 
gdy Żołnierze wstrzymali konie, Of.cer rzu c i ł  szpadę 
i uchwycił w powietrzu Królowę. P o d ług  dawnego 
zwyczaiu, za dotknięcie się osoby Królewskiej,  Oficer 
musiałby być na śmierć skazany; tym r .z e m  iednak 
zaniechano taki«go wyroku.

N iem cy. —  Przed k ilką  duiatni znaleziono w sali 
iednej w ratuszu w G dańsku , za obiciami wiele monet 
i kielichów s ta ro ży tn y c h .—  I l g o b .  m. miasteczko 
K la u s th a l w Hanowersk: znowu zostało nawiedzione 
p rzez pożar. —  W  Kronice B erlin a  nie b y ło  takiego 
zdarzenia iak teraz. Prawie co dzień przez  pierwszą 
połowę zeszłego miesiąca byw ał pożar w r ó ż n y c h  czę­
ściach tej stolicy.

T u rc ja .—  Małżonka Posła ang: o d p ły n ę ła  paro-
statkiem woiennym przez W ło ch y  do Anglji. __ Na
wyspie K a n d ji  wybuchło powstanie, z powodu iż G re ­
ka w K an ei zamęczono na torturach.  Z Persją nie­
snaski zostały załatwione; Szach P e isk i  p rz y ią ł  wa­
run k i  Porty.

W ło c h y . —  Swiętokradzka ręka  sk rad ła  w Koście­
le N. MARJI w R zym ie  s reb rną  koronę. —  W  rui-
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naefi P om pei o d k r y t o '  znowu sze reg  d awny ch  g r o b o ­
wców.

R o z m a ito ś c i .—  P op ra w a  ies t  n a j pe w ni e j sz y m ś r o d ­
k i e m  do o dp ok ut owa ni a  b ł ę d ó w  prz i  z nas p o p e ł n i o ­
nyc h;  te zaś k t ó i e  nie mogij  być  p o pr a wi o ne ,  nie p o ­
wi nny  nas od nowi ocenia  się ods t r a sz ać . —  Jeże l i  p r a ­
gniesz  z rozu mi eć  czego naucza Pi smo Ś w ię t e ,  zacznij  
od wyp e łn ia n ia  tego co r i  na kaz uie .  —  Lic zba  osób 
osz uku iąc y  t h ,  bez  wątpienia  Iest z n a c z n a ,  lecz tycji  
k t ó r zy  o s / u k u i ą  się sami,  n i es ko ńcz en ie  jes t  wi ększą .
—  Ks ąź .k i  są i ak b y  o k n a m i  wi świa ty  ni praw dy ,  oka-  
zuią  b o wi e m  t y l k o  l u dz io m r z ec zy ,  lecz ich nie  dają,,
—  B ib l j ot ek i  są dla u m y s ł u  t e i n ,  czem >ą a p t ek i  dla 
c ia ła  : i edoe  i d m g i e  dowo dz ą,  ł e  iesteśiny s ł a b | .  .Słu­
żą  nam n i ek i ed y  do ulżenia c i e r p i e ń ,  r z a d k o  d o  u l e ­
czenia ,  a n ' g d y  nie zabezpieczają  nas  od no wy c h  s ł a b o­
ści.  Ś r o d k ó w ,  jaki.e nam pod,  Ją,  c z ł o wi ek  powi ni en  
używać z wi e l ką  os t rożnośc ią  i w y b o i e m ,  aby zamiast  
ulżenia. ,  nic p o w i ę k s z y ł  swoich c i e rp i eń . : —  Ludzi e  są 
zaws ze  lepsi lub gors i  od opjnj i  i aką  m a m y  o nich.  :— 
W  nieszczęściu uwagę  na nieszczęś l iwszych od
siei t ; a w cnocie  i nauce p a t rz  Zawsze ,na óoójkojnal- 
s / y eh i d  si.i.bse, PjjeiWVS/-P cię zachowa  od r o zp ac zy ,  
d r ug ie  od dumy.  -— Ś m i e r ć  może b y ć  u w a l a n ą  za c hwi ­
lę,  w k tór ej  p r z y b y w a m y  na s t ację  p oc zt ową ,  dla za­
mi an y koni  Zfinęcj&o.nyeh, na ś w i c i e  i z do lne  do dalszej  
po d ró ż y .  p i z e d ł ą  s tacją jtf' /eba d o b i z e  r oz l i ­
czyć się z s umi en i em za odby tą d r og ę ,  gdy ż inaczej  dal ­
sza p o d ł ó ż  m o ż e  ;by,v n i ebezp i eczną .  —  Uważano,  że 
w dniu  bi twy,  ci k t ó r z y  na jbardz i e j  ,boi.ą się j ROGA? 
n a jm ni e j  boią się ludzi .

Don os zą  ze Lwo.w>a: jB'uia $jgo;b. jm. J W .  ;FIi: S ka r-  
bok Stanis ław' ,  C.  J&, Sząnibe lan ,  D y r e k t o r  nasz*go tea­
t r u ,  op uśc i ł  Lwów w celu zwiedzenia  .w.ód 
n y c h  w G a s/e in , p. cz^em ma udać się do Pary ża. —  
J Panowie  Sm ochow ski i D aw ison^  Ar tyśc i  d r ama  tycz ­
ni t e f t r u  pol sk i ego ,  opuszcza ją  w tyąl: dniach stol icę 
na s zą  na dwa mies iące .  Mat ą  cni  o4 b yć  a r t ys ty czną  
p o d r ó ż  na kosz t  J W .  J L : Skarbka^  w k t ó r e j  zwiedzą  
g łó wn ie j s z e  teatry w Ni emc ze ch  i w Pa r yż u .  -Spodzie­
wać się na leży po z n a n y m  n am talencie d r a m a t y c z ­
n y m  o b u ,  że o i le k r ó t k i  czas im d o z wo l i ,  nie 
ui ał y pion przy wiozą a tej  p j ze iaz dk i  dla sceny na ­
sz* j .  JO.  X ż n a  S a p ie z y n a , k t ó r e j  g ł ó w n i e  stararyiem 
winni śmy to p i ę k n e  dz ie ł o  d o b r o c z y n n e ,  l a k i e m  b y ł y  
2 - k i o ć  p owt ór zone  pzeds tawienia  sceniczne  p r z e z  Mi.  
ł o śn i ko w sztuki  d r ama ty cz ne j ,  d a r ował a  J P .  Sm ocho - 
w skiv inu  Ar t yśc i e  dra inatycz:  w dowód  wdzięczności  za 
iego t r u d y  i zachód p r zy  u ł oże ni u  tych  prz eds t awi eń ,  
p i ę k n y  s i e b r n y  i m b r y k  z n a p i s em :  W d z ię c zn a  B a r ­
bara., s t osu i ącym się do iej rol i  w k o m e d j i :  B a rb a ­
ra  7 ja p c l\h a .  W .  M y s ło w sk a  zaś, da ro wał a  t em uż

Ar ty śc ie  s r e b n  ą  f i l i żankę .  T ą ż  samą m y ś l ą  wiedzio­
na m ł o d z i e ż  s z la c h e t na ,  k t ó ra  się t ak wiele p r z y ł o ­
ż y ła  wy k o na ni em  tańców n a r o d o wy ch ,  do p i ę k n e j  ca ­
łośc i  tych p r zed s t awi eń ,  o f i arowała  J P .  A’otvakowskie*  
tnu  Ar tyśc i e  d r a m a t y c z n e m u  s r e b r n y  p u h a r ,  i ako p o­
d z i ę k o w a n i e  za u ł o że n i e  t ańców,  k t ó r e m  się t en  A r ­
tysta  z c a ł ą  gor l iwością  za j mo wał .

P R Z Y J E C H A L I  do  W A R S Z A W  Y.
B erger  Aug: Sukien: z Białegostoku; Korngold  Nuchym K ap :  

z L ipska ;  Nachsatz Sam: K up :  z K rokow a:  Szembek Felic: Hr: 
7- P ru ss .  (G .  P .)

K O K _IPESI|S]fIA .
\V  dobrach Stawiska .  7 w iors t  od Kałuszyna,  znajdują się 

zbywaiące P L A N T Y  O R A N Ż E R Y J N E .  na sprzedaż ,  m iędzy 
k lo rem i k ilkadzies ią t  C Y T R Y N  i PO M A R A Ń C Z  rodzących, 
bardzo znacznej w ie lkości  G rana ty ,  i inne, za sta łą  oznaczo­
ną  cenę. W idz ieć  ie można w -każdym cza?ie na miejącu. 
Jvupuiacy ogólnie, znaczny rabat  o trzyma.

Uzdatniony O G R O D N IK , opatrzony  w chlubne 
świadectw ą,  ą m,i an,owicie  p,d X c ia  Eugenjiiszą 
YYirtembergskiego z K arlsruh ,  od H r :  B rzos to ­
wskiego, p rzebyw szy  tamże lat 4, iak  pównjejż 

od W .  M yszkow sk iego  Dziedzica Dóbr Działoszyńskich, 4,ry  
lata, gdzie dotychczas pozostaie; życzy sobie p rzy iąć  miejsce 
od Sgo M ichała  r . b. w W arsz aw ie  Łub na Prow incji. B l iż­
sza w iadomość u P. S tanisława H er tz ,  w Kantorze \Vr . Jó zefa  
E p ^ t e i n ,  u l i c a  S e n a t o r s k a  N r  4-7,0.

W  mieście Piasecznie o mil 2 od W arszaw y ,  
p rzy  5£otse po.łużonem, iest do sprzedania  z w o l­
nej r ę k i .  D O M E K  w dobrym stanie, z o g ro ­
dem fruk tow ym  przy  ulicy W arszaw sk ie j  pod 

N r  28 położony.

^Dziś-rano c iep ła  sto.pni 12. W,czoraj  w południc  13.
T E A J  R AVJsELkl. J u t r o 26 raz Z o e . 30 raz D w a j Z ło d z ie ie f 
T E A T R  R O Z M A IT O Ś C I .  J u t r o ,  8 raz Chce sobie p o h u la c .

J u t r o  pociągi  na drodze żelaznej odclłodzić 
;bę.dą z W arsza :  do Pruszkow a i Grodziska, 
w godz :  następujących : z YAarsz: do P r u s z ­
kowa o godz: 94/ 2 /  rana, 3 : 6 po południu; 
z W a r s z :  do G rodziska  o godz: 104/ 2 z rana,
2 i 5 po po łud : ;  z P ruszkow a  do W ar : o god: 
11 z rana, 5l/ą \  8 po po łud:;  z P ru szk o w a  do 

G rodziska  o godz: 4 i 7 po poł,ud.; z G rodziska  do W arsz: o g o ­
dzinie 12 z r a n a ,  i G1/^  po połud:;  z Grodziska do P ruszkow a 

,o godz: 5 i 7x/ z  po po łud: .  -W ciągu następniącego tygodnia p o ­
ciągi codziennie odchodzić będą do P ruszk:  i Grodz: o godz:9ej  
z rana,  4 po połu: ,  oraz do P ru szk o w a  o god/:  5 po południu.

N iże j  podpisany, prz;ez lat  k ilka w Hotelu Sa«kiii> Restau­
rację  uŁrzyjmiiący,  p rzen ió s ł  zakład swój pod Nr 576 przy 
rogu ulicy Bielańskiej  i D ług ie j ,  do dumu P .  Diickmann: do­
nosząc p r z e to ,  że iuż  o tw ar tą  została R E  S T  A U R A- 
C J  A i K A W IA R N IA  na Im pią trze  tego Lokalu ,  ma honor 
z  Obiadami, Śniadaniami i Kolacjami swoiemi polecić się ł a ­
skawym względom Ś^zan: Publiczności.  M ichał  Och.

J u t r o  u Maiewskir-eo przy ulicy Bednarskiej,  na Śniadanie; 
Kurczęta ,  R ak i,  Kaląfjory, C h ło d n ik ,K a p ło n k i  i K a c /k i  młode,  
C om ber  barani .  Pieczeń barania, hu za rsk a  i cielęca,  Z ra z y . Ma- 
ionez, F laki  z pieca i zwycz;.  —  Qbiad : Zupa  rakowa, Ro«ół, 
Sz tuka  mięsa, Kapusta faszerowana, Kurczęta , Pieczeń cielęca 
i wołow a, T o r t  1’A lVance.


